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Wżyła s*rey»ienewa 
Dziś do stolicy Polski przy-1 Jako miejsce rokowań rumun-

bywa rumuński minister spraw sko - sowieckich wybrano — ĵak 
zagranicznych ksiaie Ghika- wiadomo.—.Rygę — W) dość 

Wizyta sternika dyplomacji' charakterystycznej wymianie 
naszej sojuszniczki jest czemsjzdari. Sowiety proponowały 
więcej, niż zwykłym aktem kur Moskwę, . względnie Angorę, 

Ks. Ghika w drodze do Warszawy 
M granir" -"•"••«rraunskrej 

tuazji stanowi bowiem—w spło 
Cie ostatnich posunięć na sza­
chownicy polityki miedzynaro-
•wej — jeden z decydujących 
kroków w "kierunku trwałej pa­
cyfikacji na Wschodzie Euro­
py 

gdzie porozumieniu sowiecko-1 
rumuńskiemu chciał patronować 
rząd Kemala Paszy; Rumunja ze; 
swej strony wysuwała Paryż, 
względnie- Warszawę, aby roko j 
wania swe prowadzić łącznie z, 
Francją i Polska. Doszło do 

Bliski Wschód bfzez wiele ^ r < " ' ^ Ry^a. Mozę to . 
dziesiątków lat" kotłem bałkaił- ««obra wróżba dla układu przy-| 
skim zwany, był terenem k r w a ^ c h stosunków., 
wych zmagań różnych narodowi Rumunja, doceniając naJeży-
j teatrem mniej lub więcej dra- j cie rolę Polski w jej tylokrotnie 
marycznycn rozgrywek różnych j akcentowanej polityce pokojo-
interesów. wej i jej stanowisko jako straż 
' Wojna europejska mocą zwy-i n"*3 pokoju na Wschodzie 
ciężkiego oręża i zawartych w nrzed, podjęciem rokowań z 
nas-ępstwie-iei traktatów, .wy-(Moskwą chce na grancie pol 
tknąwszy nowe granice i nowe skim uzgodnić raz leszcze w te 
drogi pokojowego współżycia sprawie posunięcia. 
sąsiadujących ze sobą narodów, j RoU, jaką w wielkiem dziek 
rozwikłała wiele -zadawnionych ustabilizowania stosunków pokc 
zagadnień, stworzyła jednak no jowych we wschodniej Europie 
•wą kwestie 7- dawniej nieprze- odgrywa nasze państwo, znaj-
widywaną: Ł zw. kwest je be- dz je niewątpliwie należyta oce-
sarabską. . • nę wśród dyplomacji miedzyna-

Z punktu widzenia sorawiedli rodowej i temu okresom dzie-1 
wości dziejowej stała sie -rzecz jdw przysporzyć musi dla nas! 
słuszna: Besarabja (tak nazwana nowe blaski, umacniając stale! 
przez Rosjan cześć Mołdawji za nasze zacieśniające sie stosunki' 
Piratem), prawem kaduka ąnek- j nietylko z Rumunią, ale i z temi' 
towana przez Rosje w Toku sasiedzkiemi i bliskiemi krajami! 
1812,« wróciła do swej Macie-:które naprawdę pragną pokoju ii 
rzy. za jaka rad mołdawski u-; na jego trwałym jasnym hory-! 
.waza słusznie Rumunie. Izoncie widza lepszą przyszłość 

Kraj ten, o którym badacze j swoją i świata. 
rosyjscy, ą j ^ ród nich Â  Storo- Z temi uczuciami witamy w i 
jenka w trzydziestych-latach ub. I s U H j c y B a s z e j orzedstawiciela 1 
wieku, stwierdzają, iż • przez; d y p ! o r n a c j j mmuńskiei. życząc 

Polska i Franca ręka w rękę 
przeciw propagandzie n emletkiel 

Wielki lotaryński dziennik de­
mokratyczny „Le Messin", wy­
chodzący w Metzu, zamieścił ob 
szerny artykuł wstępny pióra 
deputowanego dr. Pawła Caujo 
la. piętnujący w ostrych stó­
wach niebezpieczne dla pokoju 
europejskiego metody propagan 
dy politycznej, uprawiane przez 
Niemcy. 

Caujola ma na myśli z jednej 
1 strony niedawne czynne wystą­
pienia antypolskie hitlerowców 
w Prusach Wschodnich, oraz 
podsycanie przez Niemcy anty-

istniejące w nastawieniu propa­
gandy rewizjonistycznej Nie­
miec tak w stosunku do Polski. 
jak i do Francji "i wysnuwa stąd 
wniosek, że więcej, niż kiedy-1 

kolwiek Polska i Francia winny 
iść razem ręka w rękę. 

Podkreślając lojalne i zawsze 
poprawne stanowisko Polski 
wobec Niemiec, Caujolą oświad- .-• 
cza: J 

„Jesteśmy przekonani, że mi­
mo wszelkie prowokacje, Pol­
ska nie zejdzie z drogi, którą po. 
stępuje dotąd z tak niezachwia 

LONDYN 6.1. Do dyspozycji 
Gandhlego władze więzienne. 
które obchodzą się z nim jak naj­
uprzejmiej. oddały kilka cel w 
części więzienia zarezerwowa­
nej dla przestępców europejczy­
ków. 

CeFa Gandhiego jest starannie 
: umeblowana. znajduje się w niej 
łóżko. stół. krzesła, dywan, pół­
ki z kisążkami. 

Prawdopodobnie wkrótce Gand 
Wczoraj o godz. 18 m. 4?PŁZ^. Ghikę poseł rumuński w Warczą' n ' będzie miał już swoje własne 

państwowej akcji pewnych ele-1 na wytrwałością. 
mentów mniejszościowych wj Rola państwa polskiego, jaka 
Polsce — z drugiei strony zaś | aktywnego czynnika pacyftka-
działalność niemieckich agentów i cja Ruropy, jest z każdym 
Dropagandowych na terenie. Al-i dniem lepiej zrozumiana, dlate-
zacji i Lotaryngii, ujawnioną o-jgo też wszelkie insynuacje i a ta 
statnio w związku z aferą roz-1 ki skierowane orzeciwko Pol-
rzucania ulotek antifrancuskich, sce odnoszą coraz mnietszy skii 
w salach uniwersytetu strasburj tek i w końcu odwrócą się przo 

^kiego. Autor artykułu zwraca | ciwko tym. którzy je zamićjo« 
uwagę na wyraźne analogie, wali". 

Umeblowana cela Gandh/ego 
500 zawieszonych organizacji Indusklcb 

wiele lat P * " ^ 1 ? * ? ^ 1 °^ro~"jjego krajowi dalszego rozkwitu był na granicę polsko - ruromv *ie, p.JSilciurescu, oraz z ramie c * , , ? z y ? rosyjsłci Dyl tam z u - j p r r y \K^sa sorzymierzonej Pol- ską pociągiem pospiesznym*-Bu- >:ia ministerstwa spra 
pełnie mezTiany a j . r. Kraszew- ^ _ w trwałych granicach. na> kareszt — Warszawa minister cznych kpt. Sośnicki. 
d a v rolni 1S43 notował. iz ,.ję- niewzruszalności traktatów opar spraw zagranicznych Rnmunj; 

zykiem panmacym w kra^i i je- ^ _ w ś r o d udoskonalających, k s . Dymitr J. Ghika wraz z po-
«o stolicy luszyntowie jest K- s i c w ś^-jadomości trwałego po i słem Rzplitejprzy rządzie rumuń 
zyk moWawiansla. -to jest ru- ] ^ ^ ^osunkAw wewnętrznych skim. min. Szembekiem. 
* n ń ^ " " . o T , " * * ? ' re!f0,lIcf i:wieBdej Rumunii. rosyjskiej .1917 rosu jeden n 
pierwszych wśród niewolnyeh 
indów caratu uznał swa odręb­
ność, proklamując swe oderwa-
Htie się od Rosji, i przez usta 
, swych mężów zaufania opowie­
dział sięsza połączeniem .się z 
Rumuni* 

Rosja sowiecka nie uznała do 
btć tego głosu ludu mołdawskie 
JJO i nie zrzekła się swych rosz­
czeń do zagarniętej przez carat 
ziemi. 

b Kraj, pbdmrńowywajry przez 
'propagandę komunistyczna, wy­
trzymał próbę czasu, zespalając 
się coraz mocniej ze starą Rantu 
nja. Na straży jego obok Ru-
munji stanęło przymierze tego 
państwa z Polska. 

Ro zwycięskiej wojnie Polski 
Sowiety zrozumiały niewątpli­
wie. iż wbrew woli ludności nie 
zdołają narzucić swego jarzma 
obcej duchem, tradycjami i mo­
wą ziemi. Przez u z w. pakt Lit 
winowa, zawarty na podstawie 
paktu Kelloga z Polska., a za jej 
pośrednictwem z Rumunią. Mo-
jfcwa wycofała sie niejako ze 

! *wej awanturniczej polityki, a, 
szukając obecnie przez ideę pak, 
Jów nieagresji dróg do przeła 

i - j n i u i , m i i i . vJ(vi i iuw<tiwui . i j J A 
I W Sniatyniu powitał ministra i &**1" 1 0 r a w >-

ia ministerstwa spraw zagrani-

Do Warszawy min. Ghika 
przybędzie dziś o g. 10 zrana. 

Oficjalne powitanie nastąpi o 

kozy i Hindusa odnośnej kasty 
który się będzie niemi opieko-, 
wsi 

LONDYN, 7.1. — Gmach kon­
gresu indyjskiego w Bombaju zo­
stał obsadzony przez połicję. Wi­
cekról wydał rozporządzenie, na 
mocy którego 500 organizacyj po 

Zgon francuskiego ministra Maginot 
Zapow'edź rekonstrukcji gabinetu p. Lavala 

pracowników wybrał wiernego 
uzdolnionego ucznia marszał­

ka Focha. gen. Weynanda i po­
stawił go .na czele armji francu­
skiej. 

On był iym, kióry wydał roz­
kaz rozbudowania umocnień gra 
nicznych i przedłuży! linję obron 
;ią aż na r>6lnoc od Briey. 

Zarzucano mu czesio nieu-
siępliwość. My ze swej srrony po 
czytujemy mu to za tytuł do sła­
wy. 

Od 10 la: prowadzimy tylko 
politykę wyrzekania się: on był 

tym, który przeciwstawiał się 
czynieniu koncesji. 

* 
Andre Maginot urodził sie 17 lutego 

1877 r. w Paryżu. Początkowo byt u-
rzędnikiem administracyjnym-i dopiero 
w 1910 r. został wybrany' po raz pierw 
szy do parlamentu z departamentu 
Meuse Od tezo czasu departament po 
zostaje mu zawsze wierny podczas wy 
borów. 

Z wybuchem wojny światowej Magi-
iot wstąpił do wojska jako zwyczajny 

szeregowiec. Będąc już podoficerem zo 
stal ranny w walkach pod Verdun w 
191-4 r. Wskutek rany noga pozostała 
sztywna, tak. że musiał sie wycofać ze 
służby wojskowej. Zdobył szereg wy­
sokich odznaczeń wojskowych. 

litycznych i społecznych 'współ­
działających z kongresem uznane 
są za nielegalne, i 

Dziś aresztowano w Bombaju 
wszystkich przywódców partii 
koneresowej. 

BOMBAY, 7.1. -^ Policja od­
wiedziła banki, w których zdepo­
nowane są fundusze kongresu. 

Fundusze te były przemestone 
na rachunki prywartme. Po zna* 
daniu ksiąg policja zasekwestTO-
wafa nowyższe sumy. 

BENNARES. 7.1. — W czasfó 
tłumienia manifestacji 2 cisoby 
zostały zabite, przeszło 100 od-
ITSTSIO rany, w tern 40 ciężkie. 
Wśród polfcjanrtów jest także 
wrelu rannych. ' 

Polska i stan Idaho 
w zupełne] zgodzie 

NOWY JORK, 7.1. Nawiązując 
do niedzielnego śniadania w am­
basadzie, znany publicysta Wile 
pisze w „Washington Star", ii 
śniadanie w polskiej ambasadzie 
stwierdziło że pomiędzy Polską 
a stanem Idaho (reprezentowa-

Za dużo paktów 
Os n>a peWIcysty francuskiego 

Aadre Matfsot 

PARYŻ. 7.1. Dziś o godz. 2 nad 
zakończył życie minister 

zamieszcza a r t y - ' « o dowodem — powiada p. Lauzanne 
S t Lauzail- — ' e s t *'"• u r o c z y * c ' e Podpisany w Ha 

,J-e Matm 
kuł ws tępny pióra ^. -<™*~"- 4ze w s t y c z n i u 1930 r., który ochrzczo 
ae a p Ł „Kto dziś me ma s w o - n o m j a n e m p l a n u Y o u n g a . znajdują sie 
j ego paktu". ; I pod nim podpisy 10 czy 12 państw cy-

Nawel Sowiety proponują swoim są- wilizowanych. Podpisy te, jak wiado-
rn.ni, ł . t ; w „ s n / « i . /wi Obrony n a r o d o w e j Andre Magi- siadom, pisze p. Lauzanne. i, nawet i fno: dane były dobrowolnie, żaden z 
inama tej izolacji, nora « oa.iot STancji. podpijanie paku 
iywflizacji europejskiej odsuwa, W i a d o m o ś ć ^ = - M a / T e S M , e S0™*- k t ó r e w obecne j 

nmsi otwarae i szczerze ostosun . w l a a omosc o snnerei min. na. 
kować sie do swych najbliz-' K"0013 wywołała w kołach poli-
czych sąsiadów i tycznych wielkie przygnębienie. 

Dotegoceln zmierza vM}Si^!±J\3SSZZSSl 

nne. 4 nawet i i ino: dane były dobrowolnie, żaden 
ta nieagresji. nich nie został wydaity. 

Dr. Tadeusz Nendrys 
posłem na miejsce 

S. p. T. Waryńskiego 
Na miejsce zmarłego tragicz­

nie posła dr. Tadeusza Waryń- ' 
skiego. uzyskuje mandat poselskC 
z listy państwowej B.B.W.R. dr. 
Tadeusz Mendrys, urzędnik mi--
nisterstwa oświaty. 

pieagresji, który Sowiety i 
szą zawrzeć z Rumunja. o 
pragną go szczerze zawrzeć z 
Francją i Polska. Wprawdzie 
£en nowy pakt — sam przez się 
— nie rozstrzygnie formalnie 1 
faktycznie o nawiązaniu norma! 
pych stosunków dyplomatycz­
nych pomiędzy oba państwami, 
dopóki. między niemi nie nastą­
pi zawarcie normalnego trakta­
tu pokojowego, musi on jednak 
być siłą faktu jednym z zasadni 
czych posunięć na tej drodze. 

_ I raj po południu komunikat lekar-
"a" I ski mówił o poprawie stanu zdro 

e i wia . 
. W późnych godzinach wieczór 

nych nastąpiło gwałtowne pogor 
szenie: wszelkie zabiegi lekarzy 
okazały się bezskuteczne. 

„Mat.:n" poświęca zmarłemu 
dłuższy artykuł, w którym cha­
rakteryzuje jego zasługi w dwu 
kierunkach: dal armji zaufanie 
do jej wodzów i dał zaufanie na­
rodowi do jego armji. 

Ze wszystkich swoich współ-

'cbwili proponują zawarcie paktu o nie­
agresji. atakowały wszystkie kraje nie 
od zewnątrz, ale od wewnątrz, nie prze 
kraczaly granicy z bronią, ale przeni­
kały i przenikają do miast i zatruwają 

Barykady w Nadrenii 
BERLIN. 7.1. W miejscowości i W Rehmausen tłum obrzucił 

•adreńskej Homberg doszło policję kamieniami. Na szosie 
wczoraj do burzliwych demon- Cłave — Hasie: niewyśledzenl 

' stracyj bezrobotnych. Demon- sprawcy poprzecinali druty tele-
straoci wznosili barykady, z za foniczne. W Horzen grupa ko-

-. których ostrzeliwali policję- Rzu mtmistów usiłowała doWOnać ak 
«|f "cono flaszkę, napełniona ma ter-[ tu sabotażu w fafcryce brykie-

łałem wybnebowym, *£>». (PAI> 

Każdy podpisywał, gdy tego chciał. 
Otóż dziś Rzesza Niemiecka oświad­
cza przez usta swego prezydenta, iż nie 
ma zamiaru płacić ani zroszą. 

Tern mniejszą wartość posiadają pak 
ty, im więcej sie ich fabrykuje; zupeł-

je moralnie, nie rozczłonkownją one „jj ia|c maszyna do fabrykowania 
państwa silą, lecz podstępem. 

P. Lauzarme nawołuje rząd polski i ru 
muftski. aby na wypadek podpisania 
paktu podwoiły straże swoich granic, 

To samo Lauzanne mówi o całym sze 
rezn innych traktatów. Najlepszym te-

barrknotów: każe sie iej pracować tern 
szybciej, im mniej wartościowe pro­
dukuje ona papiery. 

Artykuł p. Lauzanne'a wywo­
łał duże wrażeirńe. 

.Pogrzeb bez ceremonii' 
U S T rezohKlI przerla p. Helionowi 

WASZYNGTON. 7^. — Czło­
nek Izby reprezentantów Pat-
man, demokrata, wystąpił ostro 
przeciwko Mellonowi.. oświad­
czając. że Mellon pogwałcił u-
stawę, zabraniającą szefowi 
skarbowości zajmowania się 
handlem i że posiada on ogrom­
ny majątek, dający mu prawo 
gtosu w 300 instytucjach handlo 

wych, których aktywa przedsta 
wiaja w sumie wartość 3 miljar 
dów dolarów. 

Patman złożył w tej sprawie 
specjalną rezolucję w prezy­
dium Izby reprezentantów. Re-1 

i W gabinecie Milleranda w 1920 r. o-
bejmiiie Maginot tekę ministra emery-

] tur. W dwa lata oóżniei Poincare od-
i daje mu w swoim sabinecie tekę mini-
• stra wojny, który piastuje od tego cza 
1 su 'z małemi przerwami. . 

Ostatnio był najgorętszym obrońcą j nym w senacie przez sen. Borah) 
i irancuskiej tezy rozbrojeniowej: naj-1 nastąpiła Zgoda 
I pierw bezpieczeństwo, potem rozbroję 

' PARYŻ, 7.1. Według ostatnich 
informacyj nie ulega wątpltara-

i ści, że śmierć min. wojny Magi­
not, oraz stan zdrowia Brtanda 
zmusi premiera Lavala rło po­
ważnych "decyzyj. Powszechnie 
zwracano uwagę, że Briawl nie 
bral udziału w oficjalnych przy­
jęciach noworocznych. 

W kuluarach izby, gdzie pa­
nuje pewne ożywienie z racji o-
brad komisji finansowej, sytua­
cja obecnego gabinetu jest tema­
tem ożywionych rozmów. 

Co do kandydatury mmistra 
wojny wymieniają nazwisko Fa-
bry, który zastępuje Magiiwta w 
komisji wojskowej izby deputo­
wanych. W—niektórych kołach 
wspominają również o Pałrrleve 
jako ministrze spraw zagTałńcz-
nych i o Paul Boncour. 

W kołach politycznych utrzy­
mują, że w początku przyszłego 
tygodnia t.. zn. we wtorek dnia 
12 stycznia rozpoczną się obra­
dy izby i tegoż dnia premier La-
vał ztoży dymisję całego gabine­
tu. 

Dymisja ta zostanie prawdo­
podobnie zadecydowana na wtór 
kowem Dosiedzerekt rady nrini-
istrów. Prezydent Republiki, jak 
przypuszczają, powierzy p. La-
valowi misie tworzenia 
gabinetu 

0 ratyfikacje traktatu* 
z Polska 

upomina se „Vort»arts" 
BERLIN. 7.1. — „VorwaertV? 

ogłasza artykuł, w którym pod­
kreśla konieczność ratyfikowa­
nia przez Niemcy traktatu han­
dlowego z Polska, uzasadniając! 
żądanie to m. in. różnicą, jaka 
istnieje obecnie w cenach arty­
kułów żywnościowych w Poł--1 

sce i w Niemczech. 
Wejście w życie traktatu han­

dlowego z Polska umożliwiłoby . 
Niemcom zaopatrywanie mas 
w artykuły żywnościowe po ce. 
nach o wiele niższych niż panu­
jące obecnie w Niemczech, a 
przytem otworzyłoby granicę 

nowego] dla eksportu niemieckiego do 
I Polski. " \ 

zohicja ta została przesłana do 
komisji prawniczej, gdzie zda­
niem agencji Reutera, zostanie 
„bez ceremonii pogrzebana". 

Ptebscyt o seme gdańskim 
wjfinaciornf ne 24 b. n . 

ODAtfSK, 7.1, Na skutek wy­
ników wczorajszego głosowa­
nia w sejmie, odrzucającego 
•aoiosek komunistów I socjalis­

tów o jego rozwiązaniu, dziś ra­
no rozplakatowane zostało za­
rządzenie senatu, wyznaczające 
glosowanie ludowe na 24 b. m. 

Burze i huragany 
w Europie I Azji 

LONDYN. 7.1. Od wczoraj nadjBail I Lombok przerwane. 
południową Anglią szaleje burza 
Okręty, które miały przybyć dzi­
siaj do Plymouth, zawiadomiły 
drogą radjowg, iż przybędą ze 
znacznem opóźnieniem. Dwie barki 
zatonęły przy wybrzeżu, załogę u-
dało się uratować. 

BATA VIA. 7.1. Wschodnie Indje 
holenderskie. nawiedził huragan o 
niezwykłej sile. Połączenia telegra 
liczne 1 telefoniczna c wj/snami 

Wskutek powodzi utraciło życie 
13 osób. Szkody materialne, wyrzą* 
dzone przez powódź, są olbrzymie. 

BIAŁOORÓD, 7.1. Po silnydh 
opadach śnieżnych i wielkich^ 
mrozach, zapanowała również 
w Jugosławii pogoda deszczowa.. 
Wskutek nagłego topnienia śnie. 
sów wezbrały gwałtownie rzeki. 
1 ttrumienje> 
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Ostatnie słowo 5 oskarżonych w procesie.Centrolewu 
Mowy Liebermana, Barlickiego, Sawickiego, Dubois i Pragiera 

Wczoraj w53-im dn;u rozprawy 
w procesie przywódców Centrole­
wu zabrali g!qs dla wypowiedzenia 
ostatniego stówa oskarżeni 

OH-fie •oralie 
Pierwszy przemawiał oskarżony 

pasę) Lieberman. 
> Zabieram Kłos — mć>»-i D. Liebennaa 
*-_ aie dla popiedw. iecz by sąd spoi­
na] w nasze oblicz* moralne. bv »y-
toki sad i kraj w momencie wydarła 
aryiunu zapamiętał nasze oblicze do-
cfcowe. , „ 

Mówca ośwfcócza. że oskarżoue 
araekszłakśio to cWicze. i te nie bę­
dzie prłejnwwat «e usłvszanemi wy-

ranią. że^ród powrocie-musi do"Węa-
ló . wyznawanych ;rzez Kosaosske: 
Ideałem Kościuszki to-zachód. ten za*. 
kiórr obecnie rządzi, ma ooty zwro-
crfne «»v»-sch6d. Wielcy pisarze ban 
custy Dio>Wi o Kościuszce. iż P"?:?-
wił sobie wWkie idee. 

P.KS. z Wtosea 
Caty atak panów oskarżycieli pn-

bkczayct skierowany był przeciw par 
i rji. do której natełe. Cbciaoo nas zgn 
'bić tern. zesrav sie polacz><i z P- W-
'•tasem. Ta czerwie*, widniejąca na 
i kołnierzach te* prokura torskk* rozla-
>la «e na cała toce i wołała: Jak to 
zrcbSiscie w PPS z Wiłosem? To 
maią byc socjaliści. Zdradeilisc« 

oeczkami osobistemi I ziryitiwetni dojjdeały 500ja]iann łącząc sie z WBo-
/-inir»mi którera był szczesórrwtf a-1 

przywXeiowaitv. 
, — Bede BSiłowal — mówi osk 

sem i KiernHriem. 

• 

odpowiedzieć na pytania, 
wtóre, tak p. prokurator zaznaczył. 

- łak ID dręczyły. Czerna nie obaełii-
any sas fafaćnać dq winv? P. pro-
larrntor z pcnwyfem mówił o tych, 
co przysnąwszy sie flo wkiy. z pioseo 
k* na ns.acb ida do. wiezjeoia. 

Oskarżono nas 
,'rea sposób przed Międzynarodówka. 

U*'He Hi Karol Mara powiedział, ze ro 
boioicy powinni walczyć z kaWytn ra 
nrię PTZT ramieniu bez wzsiedu na ję­
to pczyaatedoosc. prace i stanowisko. 
Te wskazania otrzymaliśmy już w 
kolebce i w myśl mdi postępujemy. 
Socjafazm może zwyciężyć tytko w 
oparcia o większość. o mtełifeocje, 

Mogę powiedz e t że p. prokn/ator | c^e umysłowa i moralna i dlatego nie 
tak samo motrby zadać. abyśmy. o-,by|0 dia nas powoda dla któregośmy 
ataraeai —011 jk t>J o włamane sie ; „> „ ^ m r ev, , w reke w obronie 

dó Banku Potskieto. przy prawa z klasa włościańska. 
Mśsta dziejowa PPS. Panowie Se 

dziowie. nie skończyła sie leszcze. Jest 
moiern clebokiem przekooarćem. dog. 
mat socjalistyczny. że żadna par.ja 
nie może zrobić rewolucji — oświadcza 
p.,L>eberrnan i poświecą dłuższy wywód 
osobie L Daszyńskiego i jego broszn-

gforyfflałiaeej Marszałka Pifsud-
sktego. Mówi następnie o procesie psy-
cfcoloticźny.-n 1. Daszyńskiego, jego 
pomocy dla .Marszałka Piłsudskiego 
przy tworzeniu Leejooów i w Radzie 
Obrony Pafełwa w 1920 r. 

„Posiedzeń e rr*a" 
Fragment przyjścia oficerów do Sej-

tsm w 1°39 roku i roie ómczesna p- Da-

. «* do t w . 
Kie wjea jednak, czy jest taka sa­

tysfakcja być oskarżonym przez pro-
karatora aotskteco. bv przez wdziecz-

lel synacii przyznać sie do 
winy i iść do wiezienia. 

1939 r. nikt nie pla-
Do "czecM się wiec 

f i n — f — oświadcza oskarżony i 
caeewna, że dążono poprzez zapom­
nienie oraz do oolaczKOia sie. aby wy 
BiesCiPoaad różnice partrne domaga-
•ie śle przywrócenia prawa i morai-
twśev 

— Owaiawir politykę sie za fałszy­
wa Śre, iok u aazwam. leoc aa wieł-

. ki i j—alk morakty. Ha koacresie po 
M̂jedcfefaffBry m^T^, -? re możemy 

«fe akorzyć przed dMk«osciani'|edyao. 
•wtadEara. że nie jmriuii glcpi i źli, 
tak o aas powrckttzao. 

f»rt i O r n w a f 
Karód aasz posiada wady. tak jak 

każdy t a i . ale w dniach kieski po a-
-wmja, aie w ani dechy .wielkie i boha­
terstwo. (J sdrrflcn oaszej arjepodk-
cłośa pojawił sie tedea z takie* włeł-
'••.-. CDCWW. króreco m-szys1kk» na-
rodr eazwatr lyuumu anrkłła. a Wi 
jzyaćna: małwłetatyi lyOauaai wal 
•HBCL 

Pokiwał sie wieszcze, a ady wy-
PBchła wielka wojna? Polacy wpraw­
dzie walczyli przeciw sobie, ale ao-
trarłi srworzyć odrodzona ojczyzae. 
A gdy Potafce zakała sawota wtekoda, 
naród postawił aa swoim czele chło­
pa. by b.-otńł jego praw. 

yff cmrm czaato Fraocła rntala a 
""-:"- C cmenceaa. pyskacza. k:4ry rn-

. . a » łstnieau wówczas Focha, otrzy-
aa! miano ^jca rwy 

Oa. a me Foch • U 
Je spełniał chłop Witos. 

łH>wto*złeiiśnTy wec narodowi, że 
, ane jest zły. powledziilihaj rpbot»*< 
i wi i ohłopn: Byłeś aesłezefliwy. cśer. 

Piałeś dożo i dłateco masz koactyra-
r*e. w którei aszaaowaae sa wszystkie 
dV*>-a moratae. 
„ " « " 2 • * » • oafcarzycieł po-
arczay. jesa farzaca nam. że ileaa-
a^^saokrsta arta morrwem naszego 
działania Dlatego to ja miałem pod-
aakać łoat_ rewotacyjaosci. bo jak mó-
wj a._ prrwaratOT. wwtiiaano mój frak 
MaMtadd. Frak zresztą oie jest sym 
bo-em adwok»-a-v. 

Nie renaw^tć wiec wchodziła fn w 
r t , lecz aaraemrzm. 

•> btńtzfct 
r— W najodzfe ftwi kok do boba-
ajrów | leskaota- ao lich — woła 
Jnówca — alr. socjaliści, nie jesteśmy 
f •*>. •» W tęsknotę, m nu •asoeso ma 
terła>stycznego p~k:-j wjdzera. Ta-
kan bohaaereai narodu oW Kośckrsz-

• «»• *fo ani wywachła wołoa. Legjo-r-j' -^-zjieceły swym benaterem Pil-
• y * * * " . Sława Marszałka Pikmd-

•kwto wyparła Koicmzke. 
JUTW owej tak zwaaea konfedera-

<*• krakowslce! dotzhamy do przeko-

:s 

ózą sie o dnigim takim panu, trochę 
młodszym. Karom Dupais. który wtedy. 
gdy w pąTlameticie Francji wybuchały 
bomby, krzyknął: 

— Posiedzenie tr»a dalej i «em ura-. 
(owal sytuacje-

' MwW» • parlattente 
— Ale posłuchajmy — ciaenie dalej 

mówca — co o tym Ignacym Daszyń­
skim napisał Marszalek Piłsudski w de­
krecie nr. -W. łgtoszonSTn w Dzienrriku 
Praw Rzeczypospolitej z dnia 29 listo­
pada 1918 r. Marszalek Piłsudski pisze 
tam o Daszyńskim i przywódcach partii, 
pisze, że sporkał sie z zasadnjczem po-
w.-ietdzeniem srwoidi myśli l poddał sie 
zwyciesJam prądom zachodu, przyczem 
usłuchał przewodców stronnictw ludo­
wych. którzy doradzili mu utworzenie 
rządu nieryito demokraryernego, ale 
opartego o masy iudowe. 

Mówca cytuje następnie wspomnienie 
z przed 30 lafc kiedy to Cłeraeocean 
rz«tojacemu na parlarnent generałowi 
Boulangeroui odpowiedział, że mowy 
w parkwiencie — to największa cHuba 
Francji i nie wolno podnosić reki prze­
ciw republice. 

Do Krakowa, zdaniem mówcy, ae-
znuano tłumy, aby im powiedzieć: ..Mu­
sicie przemówić", co nie było rozdar­
ciem narodu I tego rozdarcia Centro­
lew nie zawinił. 

Mów i kamyczek 
PPS zrobrOTto mózgiem „centro­

lewu". a mnie mózgiem mózgu. 
Wie!kie to dla mnie wywyższenie, 
dla nrnie małego kamyczka — iro­
nizuje p. Ltełjerman. mówiąc dalej, 
— ci oskarżyciele odżegnali się od 
koleżeństwa z nim jako oskarżycie­
lem w trybunale stanu i udowa­
dniali te oskarżony prokuratorem 
nie jest 

Mówiąc następnie o zarzucie, sta 
wianym osk. Mastkowi w spraw-
wystania Kstu zagranicę, oskarżo-

ptementu prokurator powiedział. I kazat przepis o jawności rozpraw 
Pac prokurator — mówi osk. Lte- sądowych. 

" ^ r ż ^ t u b t ^ l z y T z t : ' l ny przypomta. rz.gdy we Francji 
go i zapywde obrońców i oskarżonych. 
czy sie oie śrnteaa. z lego, że jedea czło 
»«ek J w dodatku starszy pan uratował 
wtedy Pobke-rtl zamacha stanu- Jalrto 
— pytała — jeóen cywi. który nie n-
aiie'Voraeodero%ać nawet nędznym pro 
tonem, starszy pan. jak go nazywają. 
zdołał onicestw i zamach? Panowie pro 
karatorzy. którn- duto czytają, może 
zajrzą do historii i stamtąd sie dowie­
dzą, że w len sam sposób starszy pan. 
a aa aa m i ii prezes izby depatowa-

we Francji odwróoK zamach w 
18 brumairea. Sumtąd leż dowie 

do powozu cara Aleksandra, pod­
szedł pewien młodzieniec i krzyk­
nął: .,vive la Pologne". Francja nie 
potępiła tego młodego człowieka, 
przeciwnie doszedł on później do 
wielkich zaszczytów. Był to Ka­
rol Flocquet. późniejszy przewodni­
czący izby deputowanych. 

Tłumacząc słowa prokuratora, że 
oskarżeni mają być przestępcami w 
permanencji — mówca podkreśla, 
tż świadczy to o stałości, wierno­
ści przekonań, i że to nie dla kom-

berman — rzeki: .Jeśli wiecie, że nie 
można nic osiągnąć w drodze legalnej. 
to działanie »-asze musi hyć s*tą rzeczy 
skierowane na drogs rewolucji". My 
oskarżeni, my „Centrolew'' mamy po­
czucie odpowiedziałności. My powodo­
waliśmy sie względami morałneml. Wol 
na domowa — to obalenie niepodległo­
ści PołskU to wojna światowa. Nie czu­
liśmy sie na siłach, by brać na swe bar 
ki tak straszne następstwa. 

Zkolei wywodzi mówca, iż Ma,rsza-
lek Hłsudski, aresztując oskarżonych 
powiedział, iż chce ich nauczyć dyscy­
pliny i że Marszałek Piłsudski sam 
przyznaije sie w swych wywiadach — 
zdaniem mówcy, — że lest złym wy. 
chowaiwcą. 

— Zapytuje — wola oskarżony — ja 
kiej chce od nas dyscyoHny, la­
ką ja mam stosować dyscyplinę, mając 
!i-- 60? Jeśli ta dyscyplina, której ma­
my poświecić trudy naszego życia, ma 
być dyscypboą kraju — to sami chęt­
nie sie iei poddajemy. Jeśli ma być 
stłumieniem różnic partyjnych i zwar­
ciem stronnictw', które idą za hasłami 
•wieszczów, to piszemy się na nią cał­
kowicie. 

Ale w następnych wywodach nie go­
dzi sie oskarżony na to, aby tą dyscy­
pliną było ukorzenie się przed, dykta­
turą i uznaniem bata za dogmat. 

— Pan prokurator — mówi p. Lieber 
man — zakończył swoje oskarżenie a-
pelem do sądu i wspomniał o ktncie nie­
kompetencji. Doskonale rozumiemy, do 
czego pan oskarżyciel zmierzał. Sąd 
rńe może być eksperymentem politycz­
nym. ale nie może również oierrmym 
zaułkiem. Tak, kułt niekompetencji za­
szkodzi) nam wiele, nie trzeba tego do 
wodzić. Postokroć jednak większe nie­
bezpieczeństwo tkwi w kulcie siły 

W Brześciu powiedziano mi: „siedzi 
pan tu, bo tego wymaga racja sianu". 
Z tern oskarżony w następnych wywo­
dach pogodzić się nie może. 

Przeciw wo'nle domowej 
Ostrzegano panów sędziów, by 

nie poddawać się wpływom opinij. 
Słusznie żadnym wpływom sąd nie 
może ulegać. Ale czy to znaczy, że 
opinia ma być poza okręgiem roz­
ważań wysoWego sądu? Sąd to nie 
martwy posąg, a sprawiedliwość 
to nie bogini uciekająca w obłoki 
od swych poddanych, nie może być 
tak, by przepaść dzieliła sąd i o-
pinję. Wszak właśnie wzgląd na o-
pinję, jal<o kontrole publiczną, na-

Śąd jest organem narodu, a jed­
nym z największych pierwiastków 
narodu jest opinia. 

Cóż to jest owa opinja? To milio­
ny obywateli, którzy pracują, ha­
rują, patrzą szeroko rozwartemi o-
czyma, myślą niejedno, komuniku­
jąc sobie wzajem, czasem głośno, 
czasem szeptem to co myśli 

Opinja publiczna to potęga morał 
na i dlatego sądowi nie może być 
obca. 

W końcu p. Lieberman zaprze­
cza, że oskarżeni chcieli obalić 
rząd przemocą. 

Rzeczy ogólne 
Z kolei przewodniczący udziela 

ostatniego głosu osk. Barlickiermi. 
Ten mówi również między innemi 
o rzeczach ogólnych i przywoły­
wany jest parokrotnie przez prze­
wodniczącego do tematu. 

— Pan prokurator — mówi oskąr 
żony —- gniewał się, że nas nazwa^ 
no najlepszymi. My nie jesteśmy 
najlepszymi, ale bylibyśmy najgor­
szymi, gdybyśmy zmienili swe prze 
konania. 

W imię czego panowie oskarży 
ciele domagają się kary? 

P. Barlicki przechodzi do „poma-
jowego systemu rządzenia", aż 
wreszcie przewodniczący zwraca 
uwagę, że nie ma to najmniejsze­
go związku ze sprawą. Powtarza 
się to parokrotnie. 

Mówca przechodzi następnie do 
„Wesela" Wyspiańskiego i do „Bal­
ladyny". a kończy słowami: 

— Ja ze spokojem oczekuję wy­
roku. 

mm zamęt I orzvsfqq 
Po krótkiej przerwie przemawia 

osk. Sawicki. 
Cóż on winien, ie wypadło mu 

przemawiać w kolejce wytraw­
nych mówców? 

Jest jaknajdalszy od jaWeKokol 
wiek ora-torskiego wystąpienia. 
. Ma wypieki na twarzy, ma nie 
pokój w oczach.-

Czyta z grubszego foljaru, a lea 
derzy lawy oskarżonych raz po raz 
zaglądają na pulpit, czy jeszcze du­
żo kartek zostało z Jej pokornej 
pernej zaklęć i przysiąg mowy. 

Przed konferencjami w Lozannie i Genewie 
Narady i oświadczenia w Europie i Ameryce 

OENEWA, 7.1. „JoornaJ de Ge-
neve" podaje interesującą wiado­
mość swego paryskiego korespon­
denta. według której, zdaniem pew 
nych kół politycznych Francji led-
aea z pierwszych, zadań konleren-
cS rozbrojeniowej byłoby zbadanie 
staaaj zbrojeń afenrlecklch. 

LOMDYH, 7.L Stowarzyszenie 
prasy zagranicznej w Londynie 
wydało dziś śniadanie na cześć bry 
tyjskiegó ministra spraw zagranicz 
nych Siniona. 

Pod koniec śniadania, odpowia­
dając na toast prezesa stowarzy­
szenia korespondenta „Svenska 

powszechnej użyteczności w prze­
konaniu. że inne państwa pójdą tą 
sama drogą. 

LONDYN, 7.1. Sekretarz stanu 
^timson ośw.adczyl dziś w kom.sj: 
zagranicznej kongresn że rząd St 
Zledn. oie zgodzi sie na omówienie 

sprawy skreślenia długów wojen­
nych na przyszłej konferencji roz­
brojeniowej. Udział delegacji St 
Zjedn. w pracach konferencji roz­
brojeniowej. zdaniem ministra, nie 
nakłada na St Zjedn. obowiązku 
ani prawnego, ani moralnego do 

Nowy przewodniczuy komisji Z.U.P.U. 
djjr. orzeilB emigracyjnego Nakonieczn koff 

Jak się dowiadujemy, na sta­
nowisku przewodniczącego ko­
misji zarządzającej warszaw-

oa Tamizie uległa w 
ciągu ostatnich 24 godzin pogor­
szeniu. 

Próby podjęcia pracy w ciągu 

„ skiego zakładu ubezpieczeń pra 
Dagblader Swindego. min. Simon I cowników umysłowych nastepu 
podkreślił m. in_ że na wszystkich I je zmiana. Przewodniczącym 
trzech konferencjach miedzynarodo I mianowany zostaje P. Bolesław 
•rych. jakie oczekują go w ciagn | Nakoniecznikofi. dyrektor urzę-

rygodn!. a mianowi- fa emigracyjnego, który zresztą 
zachowuje to stanowisko nadal. 

Nominacja ta pozostaje w 
związku z nadaniem zakładowi 
ubezpieczeń prac. umysł, przez 
ministra pracy nowego statutu 
który wejdzie w życie w dniach 
najbliższych. 

Statut ten, jak sie dowiaduje­
my, zmienia skład komisji za-

_ . rządzającej ZUPU o tyle. że za-
Sytuacia był wczoraj z Gdańska z ładno-; miast 9 członków, pochodzą-

cie na konferencji reparacyjnej. na 
Radzie Ligi Narodów oraz na kon­
ferencji rozbrojeniowej, zdecydo­
wany jest reprezentować nie cias­
ny egoistyczny pogląd interesów 
wyłącznie brytyjskich, lecz pogląd 

Bekony polskie ne wyładowane 
ZMstnturf m i k w parcie b i i i l r i . f r 

LONDYN, 7.1. — 
Idem towarów polskich, stoi do-! c y c j , po równych częściach po 
ląd niewyladowany. „Baltonia" • 3, z nominacji rządu i z delegacji 
przywiozła 665 ton bekonów pol; od związków pracodawców 
sklcb, które mogą ulec zepsuciu, 

wczorajszego popołudnia okazały o ile nie zostaną wyładowane/w 
•aW slsW^wf riaitiaaiiiiiii - * i —1»—m-~JL - * l_l_.X. M ^ t _ M ale dotąd bezowoonerrłi i nienroż 
no*ć dojścia do porozumienia po­
między robotoftamL a pracodaw 
cami nawet zaosrzyła straft. 

Statek „Baltonla" należący do 
Baji „United BaHic", ktftry przy. 

ciągu bież. tygodnia, f 
Dzięki współpracy wolontariu­

szy, udało się dziś popof. wyłado 
waó około 50 ton bekonów. 

Na, szybkie zakończenie straj­
ku narazte nadziei ntema 

GIEŁDA 
OJEŁDA WARSZAWSKA 

1 aakt 7-a. k. m 
Walnry I aewby ̂  

uobur Stanów Zjada. 8.90: Londyn 
aatO — MM: Nowy Jork 8.921; Nowy 
Jork OułMl) 8.927; Pnrył 3SJ3; Priti 
B6.41; Szwajcarii 17130. 

7. proc poi. lUbizucyku 52J0 — 
60.75 — 5126 (w proc); 4 proc pał. 
nrwritycyim 80X0; K proc. państw. 
poi. premiowa dolarowa 41.75 — 41^5; 
a proc koawmyjaa 39J5; 6 proc pot. 
riobrowa fIJO (w proc); 8 

związków pracowników ubez­
pieczeniowych. ustanawia skład 
6 członków. Na przyszłość bę 
dzie tylko 1 nommat rządu, 2 de 

legatów od pracodawców i 3 od 
ubezpieczonych. 

Prócz tego ustanowiona b ę - : W e n l *> wznowienia stosunków, 

wstąpienia do Ligi Narodów. 
W tutejszych kotach politycznych 

uważają, że St Zjedn. po ewentu-
alnem ogłoszeniu europejskiego mo 
ratorjum wystąpią z inicjatywa 
zwołania światowej konferencji d.a 
spraw walutowych i długów. 

LONDYN, 7.1. — Rządy angiel­
ski i francuski usiłują znaleźć pod­
stawę do wspólnego działania, ma­
jącego na celu zapewnienie do­
brych -wyników konferencji w Lo­
zannie. Zdaniom rządu angielskie 
go, należy dążyć przedewszyst-

dzie t. zw. komisja rentowa, A o ' ^ ^ "a, wzajemnem zaufaniu. 
której kompetencji należeć b ^ L ^ J r t , 8 1 ™ * * * ' da snrawu «wi!irlr7(>ń nh^nip- w 1 d o k l porozumienia anglo-framcu-aą sprawy świadczeń ubezpie- s W ^ Różnica polega 
czonych. W skład komisji wei! c h w l k ) w ( ł n a „sta^hi czasu o w a ­
dzie 1 delegat rządu. 1 - pra- ^ moratorium. Londyn pragnie 
codawców i 2 ubezpieczonych 

W związku z powyższemi 
zmianami statutu i z nominacją 
p. Nakoniecznrkoffa, powrócić 
ma, jak słychać, delegacja pra­
cowników do komisji, w której, 
z powodu zasadniczej różnicy 
zdań, nie uczestniczyła już od 3 
miesięcy. 

Delegatami ubezpieczonych 
mają być: w komisji zarządzają­
cej pp. Mmkowski. Leśniewski* i 
Gacki, w komisji zaś rentowej 
p. Szczepański. Kandydatów 
tych wysunęły zgodnie konfede­
racja pracowników umysłowych 
i centralna organizacja pracow­
ników umysłowych 

Ława oskarżonych czuje się za» 
żenowana, gdy raz po raz przez 
salę sądową" przebiega szmer szep­
tów, uwag, uśmieszków-

— Zaklinam'się na szczęście mej 
rodziny, że jestem niewinien.- wol­
ność państwa za drogo mnie kosz­
towała- Któż mi wynagrodzi 
krzywdę— 

Oto kilka wykrzykjrukówi fctói 
rych słucha się pod koniec dnigln, 
go przemówienta^ze zniecierpliwię 

. triem, gdyż sala\oczekuje następne-
I go mówcy — którym Jest osk. D * 

bois: 
Młody wyznawca socfal zmu 
Wszyscy spodziewają się sensa­

cji. 
Treść jego przemówienia ściśle 

odpowiada entuzjastycznym prze­
konaniom młodego wyznawcy so­
cjalizmu. 

— To nie my siedzimy na ławie! 
oskarżonych. To ustrój kapitalisty­
czny tu zasiada. 

My tu mamy do spełnienia role hl« 
storyczną, a jeśli do winy się nie przy­
znajemy. to dlatego, że nie czujem; sje 
winni tego. co nam akt oskarżenia pro 
buje zarzucić, to Jest organizowania 
spisku. — Zamachy skrytobójcze — 
wota poseł Dubois — są wyłącznie mt 
todą reakcji. My nie znamy metod 
skrytobójczych. 

Dużą część przemówienia poseł Du­
bois poświęca — Jak się wyraża —i 
„niedozwolonym chwytom" oskarżenia, 
Tein sportowem wyrażeniem określa 
on prredewszysikiem usunięcie ideo-
weso tła ze sprawy, pozbawienie pro­
cesu tła historyczno-społecznego. W 
krąsarnówczym zapale pada z ust mło 
dego socjalisty pod adresem stołu sę­
dziowskiego pytanie: Panowie sędzio­
wie, jaką Polskę wolicie: czy Montwit 
łów, cźy Radziwiłłów?" i mówi dalej a 
walce rewolucyjnej, o uzbrojonych bo 
jówkach I stwarza własna; sylwetę, dą 
Jeka od typu szermierza -ze szkoły. 
Oandhiego, natomiast kończy w stylu 
wierszy Konopnickie], czy głośnego 
przed laty wiersza Ochorowicza: 

— My chcemy walki, lecz iile tej 
krwawe) 

— Co iwlat napełnia zwierzęcym 
wrzaskiem i t d. 1 t: d. 

• Sensacyjnie brzmi ustęp, w którym 
osk. Dubois mówi. że przed sąd dzień 
w dzień przychodzą ludzie, aby rfdpro 
wadzić pod strażą oskarżonego Lieber­
mana. , 

A w końcowych słowach osk. Du­
bois twierdzi, „że nie boi się kilku lat 
więzienia",. 

*.. 
Ława oskarżonych spodziewała 

się, że przemówienie oskarżonego 
Dubois zakończy dzień wczorajszy. 
Nie zgadza się na przerwę jednak 
sąd. 

— Nie może przecież ten proces 
trwać lata, moi panowie — stwier­
dza przewodniczący. — Proszę się 
streszczać, .proszę mówić o spra­
wach dotyczących aiktu oskarże­
nia, a nic mówić tego, co się mówi 
na wiecach. Pan Pragier ma glos. 

Oskarżony Pragier oświadcza, 
że jest nieprzygotowany^ dostałecż 
nie i prosi o odroczenie rozprawy, 

— Więc może pan Ciolkosz? — 
pyta przewodniczący. 

Osk. Pragier decyduje się wresz­
cie na zabranie'głosu. 

F>o krótkim wstępie omawiają­
cym niezgodną, zdaniem posła Pra 
giera, z prawem technikę areszto­
wania go i osadzenia w więzieniu 
brzeskiem, oskarżony w dłuższym 
ustępie zajmuje się wywiadem Mar 
szalka Piłsudskiego na temat uwię 
zienia posłów. 

Pos. Pragier po pół godzinie prze 

Zalegle składki w zakładach ubezpieczeń 
Narady nada z delegatami pracodawców 

Akcje 
Bank PoUki 105.000; JJłpop 13J5 — 

L2£0 — 1125. 
GIEŁDA ZBOŻOWA 

Z7I0 27J00 — 27JO; pszenica dworaki 
28.00 — 28J0, pszenica zbierana 27.00 
— 27.50. owies Jednolity 2400 — 25.00; 
owies zbierany 22X0 — 23J00; Jęczmień 
na kaszę 21.75 — 22.25; Jęczmień bro-. OOCja. 
warny ZLOT — 26JM: groch Ylctorią Konferencji przewodniczył dyr, 

W ministerstwie pracy i opię­
ła społecznej odbyta sie wczoraj 
konferencja poświecona onlowie-
niu sprawy zaległości pracodaw­
ców z tytułu newpiaconycb skła 
dek w Kasie cnoryefa, zaktadizie 
łAezpieazeń od wypaidkow, zakła 

społeczmeif. 
Wzrwtepku z tern agencja 

,Jskra" podane: 
Konierencja ta jest tylko frag­

mentem taudnyoh i skomprlkowa 
oych Tozważań ministerstwa pra 
cy i opieki społecznej nad nie-

dtrte ofcezpieczenia pracownacówjzmternie cieżkiem zagadriienieim, 
miysUowydi i w ŁnAiszu bezro-

32JOO — 36.00; groch polny Jadalny 
27J00 — dOJOO; rzepak zimo«ry 34JM — 
35L50; koniczyns czerwona 220.00 — 
260JO0; koniczyna biaU 300JOO — 420X0; 

proc. U Z. Baakn Oosaod. Kraj. HOO mąka pszenna Inksuowi 48X0 — 55X0; 
(zL W/Stt: B nroc. obie. Baakn. Oorp. I mąka pszenna 0000 43X0 — 48X0; mąka 
Kraj. *4X0 (zł. MU6C); 7 proc. L. Z. zytała nynowi 42X0 — 45.00; mąka żyt 
Banka Ośna. Kraj. S325 (w nroc); 7 
BTOC obHfc Baakn Oona. Krat 83JS (w 
•roc): 8 proc L. ZL Bankn KoJneco 
#4X0 fzŁ MIM); 7 proc L Z. Banki 
Rcl-ego 83J5 (w nroc); 8 proc U Z. 
m: Wnrsznwy «X0 - *4X0 - «Ł2»; 
r K W L l t ŁaW a|UaV 

aut sitkowa 32X0 — 33X0: mąka łylnit 
rasowa 32X0 — 33X0; otręby pszenne 
szale 16.50 — 17X0; otręby pszenne 
•ifnalr 15.75 — 1&25: otręby żytnie 
UX0 — 15.60; knchy lniane 29X0 — 
36X0; Juchy rzepakowa frJbO — 21 JO; 

departamentu ubezpieczeń spote 
cznyrJh, p. Drecki, wzłeli zaś w 
nij udział przedstawiciele orgarri-
zacyj pracodawców w przemy­
śle, bandki i rofriidfwie. 

Ornówiono aacaecółowo położę 
nie finansowe rxczczegotaydi m-
eltytocyj tAezpieczeń spolecznycti 
1 noskiaty pracodawców, ujęte 
w memoriale, który został złożo-

pracy i opieki 

jakiem są wzrastające zaJejjrłosci 
pracodawców wobec instytucyi 
tibezpieczeń społecznych. Sytua­
cja finansowa tych mstytucyj 
stwarza konieczmość poważmegro 
zaoecia się tą sprawą, szczególnie 
obecnie, w chwili zatwierdzania 
przez władze nadzorcze prelirni-
oarzy budżetowych poszczegól­
nych kistyiucyl ubezpieczeń spo-
tecznych, a'zwłaszcza pozycyj 
•»pł>'wórw z biożących składek i 
ze antat należności zaiieEtyich. 

4-ro lub 5-cio letniego moratorium, 
Paryż zaś dwuletniego. Kompro-j mowreniaTro¥o V prz^Tlia V , ćo 
TLZ ^ 0 l l C y t r z e c h , a t ieti p r a w i z** wreszcie się zgadza I odracza 
dopodobny. 'rozprawę do dnia następnego 

H Her w Berlinie 
nabywa pałac księcia Albrechta 

BERLIN, 7.1. — Przewodni-1 pałac ks. Albrechta, dla porijiesi-
czący narodowych socjalistów 
Adolf HMler przybył do Bertina 
J zabawi tu kilka dnij/ffttler za­
mieszkał w hotelu Kaiserhof. 

Wielką sensację wywołała tu 
wiadomość, że partja Trairodowo-
socjalfetyczna w najbliższym cza 
sie wynająć ma jeden z najoka­
zalszych 1 najstarszych budyn­
ków w śródmieściu Berttaa, L zw. 

czenia centralnych biur stronnic­
twa hitlerowskiego. 

Pałac ten, położony w pobliżu 
pałacu prezydenta Rzeszy, kan­
clerza i 'budynków rządowych 
przy Wilhelmstrasse. jest własno 
śclą ks. Fryderyka Henryka pra 
skiego, uchodzącego za sympaty­
ka narodowych socjalistów. 

Za fałszerstwa we Francji 
Skazanie emigranta polskiego 

PARYŻ, 7.1. — Wyrokiem są- ścioła św. Ludwika 
du w Wersalu skazany został 36-
letni Polak Jerzy Górecki na 2 
lata więzieTria, z zakoszeniem 
kary. 

Górecki, podając się za gene­
rała, rozsyłał do rozmaitych oso­
bistości listy z nagłówkiem minl-
stersrwa wojny, w których wzy­
wał do ofiar na odnowienie ko-

Otrzymywaae rjrzearazy inka* 
sował na podstawie sfałszowane­
go pełnomocnictwa, 

Obrona zwróciła uwagę sądu 
na zaburzenia psychiczne oraz na 
fakt, że rodzina Góreckiego zwró 
ciła ofiaTodawcom nadesłane su­
my, wskutek czego d ostatni wy 
cofali swoje skargi 

Ma drucie telegraficznym 
zbliska • zdaleka 

Paderewski wyładował w Nowym | w kopalni Karsteo-Centrum 
Jorku na trzymiesięczne tournee po A-
meryce. 

— Rząd sowiecki skasował wyższą 
Radę Gospodarstwa t. zw. Sownarchor, 
a na Jej miejsce powołał do życia trzy 
komisariaty: leśny, łekklcKO 1 ciężkie-
Bo przemysłu. 

— Stwierdzono, że niema nadziel na 
uratowanie 14 górników, zasypanych 

• D L 
—• Zmarły generał Pau zosu 

wany dn. 7 b. m. uroczyście 
ziemiach gmachu Inwalidów w Paryżu." 

— U wybrzeży portagalskich zde­
rzył sie parowiec francuski z. okrętem 
norweskim, wiozącym ładunek nalty. ' 
Jeden marynarz francuski został ubi­
ty. Oba okręty przyholowano do porta, 

http://biiilri.fr
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Sannia z fryfeo ". IM 
Piątelc. 8 stycznia 1932 r. 

Jak Mr. Boo-Boo, król przemytników 
pisał artykuł o meczu bokserskim 

Po p o ł u d n i u 

Zna go' kaide dziecko na.uli-' boksem pochodzi też jego dziwa! nim liczne historyjki 
_y Filadelfii. Gdy mały i g/uby' czne przezwisko. 
w_J>og£ttejn Jutrze kroczy*" otoczę •' Pewien protegowany Hofu 
ny sziabam swych detektywów młody bokser miał ogromnie nic 
ze wszystkich stron rozbrzmię-Jorhmnydebjut. Publiczność żą-
wają powi&nia: fdala zwrotu pieniędzy, a ponie-

— Hallo.^Boo - Boo! Cóż no-, waż gwizdanie oznacza w Ame-
svega, Boó-Boo? Jakże zdrowie, fryce tyleż-co oklaski, więc, wy-j 
Boo-Bóo? • • i rażano niezadowolenie okrzykai 

A mały, tłusty człowieczek'mi: „Buh! Buh!". 
uśmiecha się dobrotliwie, kiwa-; Max Hoft 
jąc dłonią-. • wybiegł wówczas rozwścieczo-

Któż to jest ów Boo-Boo? i ny na arenę i wrzasnął: 
Prawdziwe jego nazwisko! — Sami jesteście Boo-Boo! 

brzmi Max Hoif. i Sami Boo-Boo! 
Jeszcze przed kilkuna-stu laty; Od tej chwili przylgnęło do 

„•hłopak na posyłki, dziś dzięki niego przezwisko. ..Boo-Boo", 

/ " P • 
Srebrne gaziki w kształcie kolek zd -
bią Sitnie z czarnego trykom, wykoń­
czona białym-kołnierzykiem i mankie-

UmL 

•rohibicji pan ca łą sębą . ni 
•nn!ej. ni więcej tylko 
ról przemytników alkoholu na 
cała Pensylwanię i Maryland. 

Pobocznem zajęciem, a raczej 
namiętnością owego ..bootlegge-
ra"' jest boks. 

Od zdarzenia, związanego z 

Skrzydlaci mistrzowie śpiewa 

'•f*-m • • • mj.\m fł 
ym.mw m '• ' • m&^am i 

"+*** ?M* J 

albo „Owa Boo"... 
Zamiłowanie do boksu jest roz 

rywką. której Boo-Boo oddaje 
się z pasją. 

Z niemniejszą pasją oddaje się 
on 
pomaganiu ubogim i potrzebują­

cym, 
j którzy cisną się do niego, uwa 

Pewnego dnia, w klubie no 
:iym w obecności Boo-Boo prze­
siadujący tam reporterzy rozma 
wiali o tem, że żonie jednego z 
ich kolesiów kazano zrobić ope­
rację. ale 

chirurg żąda za to 5 tysięcy 
dolarów. 

Wobec teso, nieszczęśliwa ko 
bieta skazana jest na śmierć. 

Boo-Boo wyszedł z klubu. 
A w godzinę potem odbyła się 

operacja. Lecznicę i doktora o-
płacił właśnfe Boo-Boo. 

Kiedyindziej, Boo-Boo 
wyratował z ciężkiego położenia 
reportera sportowego Jacka F. 

Było to podczas meczu Demp-
sey — Tunney w Filadeliji. Jack 
F. przybył na ten mecz. wysłany 
jako korespondent dziennika, wy 

Boo-Boo zajął się nim, jak oj-
. ciec. 

Przewiózł nieprzytomnego do 
hotelu, a gdy lekarz zajął się je-
KO cuceniem, „król przemytni-

i ków" polecił jednemu ze znajo­
mych reporterów, by 

! nadał telefoniczne sprawozdanie 
z meczu do Pittsburga. 

Gdy Jack F. odzyskał przyto-1 
mność, pierwsze jego słowa by-! 
ty: „A moje sprawozdanie"? 

Ale wówczas Boo-Boo poka-
i zat mu depeszę, która właśnie i 
. nadeszła do Jacka z redakcji w | 
Pittsburgu: 

„Sprawozdanie doskonałe. Pła 
cimy panu dodatkowo 100 dola­
rów". 

Nic dziwnego, że mister Boo-! 

Boo ma wszędzie przyjaciół i 
chodzącego w Pittsburgu, ale gdziekolwiek się ukaże nauli-
podczas meczu zasłabł i stracił jcach Filadelfii, wita go pytanie: • wełniana 

| przytomność. I „Jak się masz, Boo-Boo?" I 
prostoty popołudniowa suknia 

ozdobiona oryginalnym koł­
nierzykiem i guzikami. 

}V*»% '»< i 

Mistrzowska kolekcja kanarków B. U DrjrUa * Warszawy. odznaczona wiel­
k i e j .*•--"• rjHiiami na otwartej ousdaj ogótaopoWrei wysuwie kanar­

ków. ptactwa ozdobnego i akwariów w Warszaw.e 

Adwokat zab ł w sadz e klei ta 
Itfóremu przed chwilą uratował życie 

• ; Gdy w sali sadowej roałegłylmi za obronę- Potem zaczął mi 

zając go za drugiego Robin Hoo-
|da. 

Opowiadają z tej dziedziny o \ 

Dziwki od nosa 
Najwyższy komin 
[i trucizn? 

Waszyngtoński lekarz, nazwi-
| skiem Poole zaproponował, by 
zamiast odcisków palców robić 
zdjęcia rentgeniczne dziurek od 

nosa. 
Kształt dziurek od nosa bywa, 

I bowiem u każdego człowieka 
całkiem inny. Nawet u bKźniąt 
nie jest on jednakowy. 

* 
Angielskie pisma botaniczne 

i doniosły, iż odkryto roślinę, 
której sam zapacb zabija 

Pewien robotnik kolejowy w 
Transwaalu. poczuł ów zapach i 
padł martwy. Jad owej rośliny, 
zwanej Adertią. 
przenosi siła 5 tysięcy razy jad 

strychniny 
przytem, trucizna adenji nie zo­
stawia żadnych śladów w orga­
nizmie. 

Cha nkn dla dzieci lunkcjonariaszów wo:~wót1z'wn 

się ostatnie wyrazy mowy o-;s:ę zwierzać i wreszcie 

W gmachu województwa warszawskiego odbyta się choinka dla dzieci funkclortarjuszów tego urzędu zorganizowana 
przez p. Wloskowiczową, żonę wicewojewody 1 p. wojewodę Twardo. 

. . -

powie-
brońezei, publiczność spojrzała dz;ał. że 
po sobie w zachwycie. pierwsza zbrodnia, którą w ży-

— Po takiej mowie uniewin-cro popełnił, została nieukarana. 
nią żNpewnością Johna Lorrin- Zabił on w lesie pewną mło-
ga --mówili. da kobietę i ..na pamiątkę" za-

Jobo Lorring sta? przed są- brał jej medaljon... Medalion ten 
dem, oskarżony o zamordowa- pokazał m:... Zadrżałem... była 
oie swego gospodarza. , » nkn moja własnaJotografja z 

Zdawało się. że skazanie jego przed lat 30-tu 
nie ulega żadnej wątpliwości. ><3ł 

Dopiero po wygłoszeniu prze-1 morderca mojej żony, 
mówienia przez mecenasa Fa- którego napróżno od lat szuka-
mena. zaczęto przypuszczać, że lem... Wtedy — skończył sta-

Z Ł O T E I A l A 
(Gawęda poświąfeczna) 

oskarżonego uniewinnią., 
Istotnie, mowa mecenasa 
sprawiła cud: oskarżonego 

uniewinniono. 
. Adwokat Famen właśnie wy­
bierał się do domu. gdy mu o-
znajmiono. że klient pragnie mu 
podziękować za obronę 

bym głosem adwokat z— wyją­
łem rewolwer i zabiłem go... 

Rado wizawsze 
a 11-58: Sygnał czasu I hejnał. O. 

12.10: Płyty. G. 14.45: .Hokeiści polscy 
jada. na Olimpiadę". etaoio 

Onę. I jada na Olimpiadę, tt 15-00: Płyty, a 
Famen kazał g o w p u ś c i ć d o ! 15J5: JDobry nauczyciela czar osobi 

jablneru adwokackiego. 
Rozmowa trwała dość długo. 
Nagle z pokoju • 

huknął strzał i po chwili na 
progu ukazał się adwokat z re-

wołweren w ręka. 
— Zabiłem mego klienta — 

powiedział spokojnie. 
Potem wyczerpany upadł na 

' krzesło. 
Opowiedział całą historię. 
— Tea człowiek podziękował 

I W okresie przedświątecznym 
przeciętny niedojadacz chleba po­
wszedniego, przeciążony codzienną 
pracą, wzdycha z utęsknieniem: 

— Kiedyż już nadejdą te święta! 
Wyśpię się przynajmniej i wypocz­
nę. 

Ody święta nadeszły, przekony-
Przede mną i w a s j e jednak, że wypoczynek i 

' sen w tym okresie należą do rze­
czywistości urojonej, porywa go 
bowiem zębate koło tradycyjnych 
rozrywek i obowiązków towarzy­
skich, które życie cichego i niewy­
spanego pracownika zamieniają w 
młyn diabelski. Cieszy się więc 
kwaśno i głośno, a cierpi gorzko i 
ekho. 

Gdy wreszcie święta miną, wżdy 
cha z ulgą: 

— Teraz dopiero wypocznę po 
tym wypoczynku. 

Najzłośliwsże są święta Bożego 
Narodzenia. Trwają uporczywie od 
Wilji poprzez Sylwestra aż do 
Trzech Króli i przez całe dwa ty­
godnie rozhuśtany nastroi nie mo­
że się uspokoić i wrócić do szarej 

itofci-. a 15-50: Płyty. O. 16.40: Pły­
ty. O 16-56: Lekcja jeżyka aofietakie-
to. a 17.10: .Udział kobiety w dziejach 
kołowy dachowej", a 17-35: Operetka 
-Laka" E. Aodratfa. a 1935: Płyty. 
O. 20J00: Pojadaniu muzyczna. G. 20.151 n n r _ „ 
Koncert z Filharmonii warsz- W przer 1 D 

*»e konccTta feDotoa p. t. .Szlakiem po 
wieści pobfcśej". (X 2Z50: Możyka ta-
neczna. 

Dziś: Sewerynowi 
łntro: Marcjanrue. 

t 
na wodach Mi»*in'oz 

Trzej Królowie kładą wreszcie 
kres tym szaleństwom, na pobojo­
wisku zostają poste butelki, a zwy­
cięzcy wyczerpani do cna, jak 
wszyscy zwycięzcy, sumują koszta 
pożyczki wojennej. 

Dawniej w wigilię Trzech Kró-
E pisano kredą na drzwiach pierw­
sze litery ich imion i ta magiczna 
formuła zapewniała powodzenie i 
bogactwo. Lojalnemu obywatelowi 
który te litery na drzwiach swych 

wypisał, rodzima, kura przez cały 
rok znosiła złote jaja pomyślno­
ści. 

Dziś próżno byłoby pisać K + 
M + B — zaklęcie przestało dzia­
łać, Trzej Królowie darów, nie przy 
noszą, rodzima kura przeżywa kry­
zys płodności i nadyma się napróż­
no. 

Zła passa przyszła na królów i 
na kurę. 

Kacper — ten od myrry — ogło­
sił plajtę. Melchjor — hurtownik 
kadzideł, wobec nieuczciwej kon­
kurencji, wywołanej nadmiernym 
popytem na towar dla celów poli­
tycznych. zwinął przedsiębior­
stwo. 

Z trzech potężnych władców n-
trzymał się na pewnym poziomie 
jedynie trzeci, Baltazar i to tylko 
na scenie teatru Narodowego. Daw­
niej szafował czystem złotem, dziś 
operuje wekslami i bezwartościo-
wemi akcjami towarzystwa eks­
ploatacji kopalni miedzi. 

Jedzie sobie na koniku dawnego 
kredytu z czasów kruszcowych i 
chytrze przymrużywszy oko, sprze 
daje swoje akcie naiwnym, mini­
strom przemysłu i handlu. 

— Poczciwy naród, te minlstry! 
— zwierza się ze sceny. 

ZAPISZ SIĘ 
NA CZŁONKA 

Komitetu 
'Ploty Narodowej 

Liczyć wiec i na niego nie moż­
na, że jak dawniej, przyczyni się 
do naszej pomyślności. 

Trudno, możemy polegać tylko 
na nas samych i zdopingować na­
sza rodzimą kurę do wydatniejszej 
produkcji złotych jaj. 

W prywatnem . gospodarstwie, 
gdy kury przestają się nieść', dobry 

1 gospodarz zwraca „zujne oko prze-
i dewszystkiem na koguta. Jeśli za-
| uważa u niego ascetyczną oschłość 
I uczuć, jeśli kogut jego woli zajmo­

wać się metafizyką, niż spełniać 
i swoją powinność, to zastępuje go 
innym, o wysoko rozwiniętem po­
czuciu obowiązków społecznych, 
który nie pozwala kurom usychać 
w staropanieństwie. 

Analogia ta ma pełne zastosowa­
nie i w wyższej skali ekonomicznej. 
Rodzima nasza kura, która udatnie 
symbolizuje to nasze życie gospo­
darcze, domaga się silniejszych 
dreszczów, by odpowiedzieć mo­
gła swoim zadaniom. 

Szukajmy koguta! Czyżby już 
nie było koguta na świecie? 

Jest! Z daleka, z daleka dochodzi 
zwycięskie jego pianie. Przysłoń­
my oczy ręką, a ujrzymy go, jak 
stoi na stosie czystego złota, w piór 
swych ognistej krasie i wywodzi 
swój trel triumfalny. 

Ct wróża gwiazdy na dzieł. 8 stycznia 
Trocłie gniewu 

*o na ratce Missisipi okre.™ Jłalesoc" 
aa, no wierz ckm wody. 

uC 

Może *K to za­
znaczyć już koto c-
11-ey, a nawet i wcze 
anej — gdyż dys-
harroonone wpływy 
kosmiczne w czasie 
tym łatwo mogą wy 
woląc nadmienia im 

pubywnośc, zbytnia eispansle, chęć po 
stawienia na swotem — a len nadmiar 
v ł życiowych może doprowadzić do 

I ekscesów, (łów / czynów nUobmytla-
; nych, sporom l gniewa. 

To tez dzht lepiej nłe wyruszać w 
' pbdróz, co do rezultatu której nie po-

*iadamy dostateczne) pewnofci, pamię­
tając o tem. ze lodzie poznani kolo e. 
II-ej i 15-eJ wywrą na nawie łydę póz 
n.ehzt wpływ ujemny. 

I Południe może nam przynieść złudze­
nia) lab podMtpy, albo teł sytuacje nie-

To kogut galijski! To Chante-
clair! 

Na jego wezwanie słońce wscbr>-
dzi. Jakie słońce? Słońce odrodzę-. 
nia gospodarczego świata. 

O rodzima, szara kokoszko pol­
ska! W zatęchłej atmosferze wła­
snego kurnika trwasz biernie 1 bez 
radnie, z dziobem utkwionym w; 
kredową llnję i otrząsnąć się' nie u-
miesz z hipnozy, ani skrzydłami 
strzepnąć, ani najwyższą wskoczyć 
grzędę, skąd rozleglejszy widać ho. 
ryzont. 

A obudź-że się, a usłysz zwycię­
skie pianie Chanteclaira, a nad-
staw-źe mu wdzięcznego grzbieta, 
pierwszą, nie ostatnią bądź w uzy­
skaniu jego płomiennych afektów* 

Pozbądź się parafjańskich skru­
pułów, zaściankowej pruderfl, 
stań się zalotnicą w wielkim stylu, 
jeśli już nie z własnego porywu, to 
z patriotyzmu — i uwiedź tego ko­
guta! 

Ojczyzna ma prawo domagać 
się od ciebie tei ofiary! Brwi so­
bie poczerń, dziób upiidruj, raz w 
życiu bądź kokietką — i uwiedź 
go. 

W imię przyszłych złotych ja} 
pomyślności, jakie nam znosić bę­
dziesz! 

As Płk. 

Święto Jordanu w ufoisfca 

i zaplatana. Chochli poznał a * * 

lub smutku 
tuacia będzie sie zdawała nieco wyjaś­
niać — nie należy zapominać, ie fot 
BOdz. 15<a na nowo przynosi ujemną 
passe, która nie obiecu/e powodzenia w 
naszych wysiłkach życiowych. W cza­
sie tym możemy odczuwać ogranicze­
nia, przeszkody, zwłoki i możemy być 
narażeni na nieporozumienia, — prze-
dewśzystkaem z osobami starem:. Re-'. 
zultatem tego wszystkiego może być 
łatwo niezadowolenie, niechęć, pesy- j 
mlznu 

Wieczór może przynieść jakieś nie-, 
pokoje finansowe lub towarzyskie, wy­
datki zwiększone lub też skłonność do 
ekscesów-

Dziecko dziś urodzone — energiczne 
zdecydowane, ambitne — okaże zdolno 
fci do mechanłu. Jego charakter bę­
dzie b«* dcrunulów. 

J.S.D. udby! sie uroczysty obchódświęta Jordanu dla żołnierzy wyj 
:-.ii prawosławnego ganrlzonn' wirszawsklezn 



Rok X Ul Piątek ^ s t y c z n i a 1932 r. •?' 
Inspekcja 

Dnia 7 bm. Naczelnik Wy-1 pośrednicrwem t ? # a „Przystań" 

dla Bezrobotnycłi 
b4c takiego stanu rzeczy Pan 

dz ia łuVraeTi 6p?e"ki S p ó ł e k . Związku ObywatelsKej"'PrScyLWofcewoda wydał polecenie zre-
• l f f 1 - ' -' "-—•— m - >--—.-. widowania rejestru bezrobot-B. Kamiński w towarzyst-1 Kobiet i Gminy Wyznaniowej 

wie Kierownika P;U.P.P, p. Pi-j Żydowskiej wydaję 9220porcyj. 
głowskiego i Komisarza Kasy obiadowych, z których każda 
Chorych p.Dubieleckiego. człon-; składa s i ę . z 300 gr. chleba i 
ków Wojewódzkiego Komitetu litra pożywirej-zflpy. Na.btrfta-
do spraw bezrobocia dokonał kiej zupyfzuiyWa się np. aOgr. 
inspekcji kuchen dla bezrobot- ; kaszy, 400 gr. JHemniakow,-20 gr, 
nych przy ul. Artyleryjskiej, tłuszczu oraz różne jarzyny. 
Kolejowej, Św. Rocha. Mazo- Tak wysoka ilość obiadów 
wieckiej Fabrycznej, w Doili-; wydaje srę bą-c rzeczą zupełnie 
dach i w gminie wyznaniowej' nieusprawiedliwioną, bowiem 
żydowskiej niepodobieństwem jest. aby aż 

W e wszystkich kuchniach Ko- 10° o ludności miasta Biatego-
nitet do Spraw Bezrobocia za i stoku potrzebowała pomocy, w o-

ne i pożywne. Zostało stwier­
dzono również, że w niektórych 
wypadkach z obiadów korzy­
stają zatrudnieni robotnicy, a 
więc posiadający środki na u-
trzymanie. Jest rzeczą zrozu­
miałą, że takie osoby będą po­
ciągane do odpowiedzialności 
sądowej 

Bal Strze lecki 

Pod protektoratem Pani Wo 
jewodzinv R. Zyndram-Kościał 
kowskiej w Sali Reprezentacyj 
nej Urzędu Wojewódzkiego, u 

N r* U / A T"» f \ fK S\ t V i i ; rządzona będzie przez Woje 

O W e J J < J « < l . l , r V l wódzki Komitet do Spraw Bez 
Jak nas informują, od I-go datek od elektryczności w . w y - j robocia „Referat Gwiazdkowy 

kwietnia r. b. wejdą w życie sokości 10 proc. rachunków, do! choinka dla 
nowe ustawy o podatkach u- którego Rada Miejska może, dzieci bezrobotnych komunał-! Choin ka 

proc. tego dn. 9 bm 

nych tak, aby -w nim znaleźli 
się- tylko ci, którzy istotnie po­
mocy potrzebują. 

Komisja stwierdziła, że obia­
dy sfc sporządzane w sposób 
właściwy, a otrzymywane przez 
bezrobotnych obiady są smacz-

CHoinKa dla biednych, dzieci 
dn. 10 bm. o godz. 3 ppoł. dla 
dzieci w wieku przedszkolnym. 

W dniach tych Komitet pra­
gnie obdarować dziatwę łako­
ciami, wobec czego tą drogą 
zwraca się do społeczeństwa i 
młodzieży o składanie ofiar w 

najbiedniejszych I postaci łakoci, jabłek i t. p. do 
i Wojewódzkiego Komitetu do 

zostanie urządzona 
o godz. 4 ppoł. dla 

dzieci w wieku szkolnym, zaś 

Spraw Bezrobocia 
Gwiazdkowy lokal 
Kilińskiego 2). 

( R e f e r a t 
„Przystani" 

Atrakcją bieżącego karnawa-! 
łu będzie „Bal Strzelecki", or­
ganizowany w dniu 1 lutego br. 
w salonach Resursy Obywatel­
skiej, przez T-wo Przyjaciół 
Zw. Strzeleckiego, na rzecz 
świetlicy dla młodzieży strze­
leckiej. 

Bal ten zgromadzi niewątpli­
wie całe społeczeństwo biało­
stockie, rozumiejące potrzebę 
opieki i oświaty pozaszkolnej 
wśród dorastającej młodzieży. 

Odbiciem kryzysu, jaki dziś 
przeżywamy jest hasło, pod ja­
kiem odbędzie się bal. Miano­
wicie Komitet Balowy zwraca 
s!ę zarówno do pań, jak i do 
panów z apelem: „na balu strze­
leckim, wszyscy w sukniach 
zeszłorocznych." 

Jak się dowiadujemy „balo­
wi strzeleckiemu" ma udzielić 
swego protektoratu Pan Woje­
woda białostocki, M. Zyndram-
Kościałkowski. 

Rada 
.chwalonychirzez Sejm w grud- wprowadzić dodatek 
nio nb. r., a \ mianowicie: bę- ny w wysokości 25 
idzie pobierany specjalny poda- podatku. 
tek kryzysowy od nierucho-! ^m^^^^^^^^^^^^^^^^^—^^—j— 

SaiMrtrAJrfi:; P R A C A ŚWIETLICOWA W WOJSKU 
wiek dodatków komunalnych ' „ . . „ . , ™ -, L . * i i j D • • i • 
lub nadzwyczajnych. Nłenrcho-I W roku ubiegłym Polski Biały i Dziś będziemy mówić oswie - ! Jedna z Pan opiekuje się spec-
mości, przynoszące poniżej 1.000 Krzyż zorganizował sekcjeświet- i tlicy 42 p. p. i jalnie herbaciarnią, w której 
zl. brutto dochodu są od tego licowe: w 10 pułk. Uł. Litew-; Praca świetlicowa w 42 p. p 
nowego podatku zwolnione, po- skicb. w 14 Daku i 42 p. p- Doj wre obecnie w całej pełni. Swie 

Część dochodu, przeznaczona 
będzie na pomoc bezrobotnym. 

Wkrótce podamy nowe szcze­
góły tej imprezy; 

Kradzieże 
— Aleksy Antoniuk ze wsi 

Dobrzyniewo, gm. Obrubniki 
będąc zatrudniony przy pracy 
w Białymstoku został okradzio­
ny z portfelu i rzeczy na 165 
złotych. 

— Chaimowi (Bogdanowskie­
mu (ul. Kupiecka Nr. 19) zło­
dzieje- skradli ze strychu bie­
liznę na 125 z ł , a Benjaminowi 
Szereszewskiemu zam. tamże 
na 400 złotych. 

Ze sportu. 

datek od lokali conajmniej 4 
izbowych wynosić będzie 12 
proc. zamiast 8 proc 

Pozatem wprowadza się pô - mi dowódców na czele. 

sekcyj zapisały się na członków 
P.B.K.' wszystkie panie, t.j. żony 
oficerów i podoficerów z żona-

tlica wzorowo urządzona, czysta, 
ciepła, dużo światła. Radjo, cza­
sopisma, papier listowy, bardzo 
dużo gier, stoły obite białą ce-

,ratą, krzesła, wiele obrazów na 
•Ścianach, pułeczki z kwiatami, 

panuje czystość wzorowa. 
Codziennie dyżurują w świe­

tlicy dwie panie, które w spo­
sób nader miły i zachęcający 
uczą żołnierzy gier towarzys­
kich, czytają głośno, śpiewają 
z niemi. 

Do pomocy Polski Biały Krzyż Stan bezrobocia na terenie Województwa Białostochiego'»Przy drzwiach okienko,*któ.i przydzielił wykwalifikowaną 
rem żołnierz za 5 gr. dostaje ( świetliczarkę, która raz tygod-
szklankę herbaty z cukrem — jniowo w godz. od 18—21 pro-
wszystko to jest zasługą P a ń [ w a d z i wzorową pracę świetli-
pułkowych i doskonałej organi-jcową wraz z dyżurującemi pa-
zacji p. płk. Bogaczewiczowej. | niami, ą Magistral za pośred-

Raz na miesiąc zbiera sięjnictwem P.B.K. daje raz tygod-
Sekcja świetlicowa i omawia jniowo prelegenta z przezro-
wszystkie potrzeby świetlicy, i czarni. 

W okresie pd 19 do 26grud- 'wego Funduszu Bezrobocia w 
nia ub. r. na terenie. Woje-:tym czasie pobierało 2948 bez-
wództwa Białostockiego było ' robotnych. 
5950 bezrobotnych, z czego na | 
okręg białostockiego P. U. J>. P. 
przypadało 3501 bezrobotnych 

.'i grodzieńskiego 2449. 
W porównaniu ze stanem z 

tygodnia poprzedniego liczba 
bezrobotnych na terenie woje­
wództwa wzrosła o 117 osób. 

Ustawowe zasiłki z Państwo-

..Betlejem Polskie" Rydla 
Staraniem 1-ej męskiej dru­

żyny harcerskiej im. Romualda 
Traugutta w niedzielę, dnia 10 
b. m. o godz. 16-ej w teatrze 
„Palące" wystawiona będzie 
sztuka Rydla „Betlejem Polskie". 

- H. -II. P. rozpoczyna wykłady 
Dziś, dnia 8 b. m. rozpoczy-j historyczne rozkwitu literatury 

nają się wykłady w Miejskim polskiej w XVI wieku", od 20— 
Uniwersytecie Powszechnym. 21 p. E. Machay „Jak odróż-

Od g, i9—20 p.Z. Borkowska nić istoty żyjące od ciał mart-
—'w^ifos i odczyt na temat: .Tłotwych". 

Kalendarz propagandowy K.K.O. 

Ukarana za obrazę nauczycielki 
W dniu 26-go maja roku ubie­

głego we wsi Nurczyk przybyła 
do szkoły powszechnej podczas 
lekcyj Zofja Michalak i na tle 
odsyłania jej syna ze szkoły z 
powodu spóźniania się obraziła 
słownie nauczycielkę. 

Nauczycielka p. Marja Doro-
żyńska uczuła się dotkniętą i 
zaskarżyła p. Michalak do sądu 
za obrazę podczas pełnienia 
obowiązków służbowych. Mi­
chalską skazano na 60 złotych 
grzywny. 

K l ę s k a p o ż a r ó w 
— W dn. 3.1.1932 r. we wsi 

Poczerniejki, gm. Podorosk wy­
buchł pożar, w czasie którego 
spłonęło: 7 stodół ze zbożem, 9 
chlewów, 1 spichrz, oraz na­
rzędzia rolnicze—na ogólną su­
mę 22.777 zł. Wypadków z ludź-

' W bieżącym roku Komunał- ' żeczek oszczędnościowych kasy, 
na Kasa Oszczędności na po-1 rekrutujących się przeważnie z 
wiat białostocki, pozostająca I rolników. 
f o d kierunkiem p. dvr. Ludwi- — ^ ^ — ^ — ^ — — B ^ ^ — ^ — M ^ M » 

•^f^A^tloi^ DoPP.Prennmeraforówzamiejscowych 
w nakładzie kilku tysięcy egzem-
plarzy. Wszystkich PP. Prenumeratorów którzy dotychczas nie 

Kalendarz ten rozdawany jest | w P , . a c i , i P r « " ™ e « r y uprzejmieprosimy o niezwłoczne jej wpła-
bezpłalnie właścicielom ksią- 9 ^ n a n a s z e k o n t o w P - ° : K - N r - ° V 0 6 l u b l e z P™siame 

„ jeiiprzekazem pocztowym pod naszem adresem. 
Prenumerata zamiejscowa z przesyłką wynosi obecnie Zł. 5 

Podziękowanie , miesięcznie. 
W dniu 15 b. m. będz iemy z m u s z e n i przerwać da l sze 

Konferencja Pań Miłosierdzia P « « y r a n l e . .Dziennika B ia łos tock iego" tym wszystkim PP. 
g'Wi Wincentego a Paulo pj-™ Prenumeratorom, od których do dnia tego prenumerata nie 
parafji farnej składa najserdecz- w f " y n i e ' niejsze podziękowania wszyst-
kim ofiarodawcom za łaskawe 
poparcie urządzenia ..Gwiazdki" 
przez złożenie ofiar w Redakcji 
jak również na ręce członkiń 
i uprzejmie komunikuje, że w 
dniu 22 grudnia r. nb. rozdane 
były 298 osobom opłatki, sini-1 

cle, kawa i cukier. Zakładowi 
rzem^wych. iw. Józefa za bez­
płatne opieczenie strucli, oraz 
dzieciom z Ogródka Dziecięce­
go WP. Wolfke za upominki 
biednym dzieciom jeszcze raz 
serdeczne podziękowania. Bóg 
Zapłać! 

Administracja .Dziennika Białostockiego" 

LECZNICA 
LEKABZT-SPECJAUSTAW 

BUyatafc. Mazowiecka 5 ( S t o r 
Rraek) teL 1.38. 

P o r a d a 3 x l . 
wazyatkic apecialaofo: Choroby n . 
wB*true. u m m c . data pondy dla 
maUk karasiących. skarana, kobiece 
• pondy dla acUrwyck. cbararficzne. 
•kora* i wcaerrezac. ocza, mon. gardła 
i aaza. Oraz fabiarct diaryitTczoT. 
Raałfea. analizy. Icezcaic twiaUCm 
i ełcktryczBotcia. po eeaacfa lecznico w. 

Dojazd •a toba ica i C . 

Wolnym od wszelkich 
bólów reumatycznych, gośćcowych, 
nerwobólów, stanie siej ten, kto .uży­

wa systematycznie' znakomite 
nacieranie p. n. 

ICHTI0MENT0L 
Wszędzie do nabycia. 

Główny skład wysyłkowy na Polskę 
i Gdańsk 

Laboratorium chem. aptekarza 
Mra. Szymona EDELMANA 

4 WÓW, Teatyńska 16. 

U SZPONACH CZREZwYCZnJKI 
Największa sensacja filmowa 

APOLLO DZIŚ Początek o godz. 6. 8 I 10-ej 

Pełen grozy i czaru film o tysiącu i jednej przygodzie 

TRAPER H O R N 
11 U f a n a | ° 9°d z - 4 - e I seans ulgowy: dla dzieci 75 gr., dla dorosłych—1 zł. 
w W e f O J J O a N a g o d z . 6 , 8 i l O c e n y m i e j s c n o r m a l n e 

mi nie było. Pożar powstał we­
wnątrz stodoły Kozła Stefana, 
z powodu nieostrożnego obcho­
dzenia się z ogniem parobka 
Makarewicza Joachima. 

— We wsi Siniewicze, gminy 
Piaski na strychu domu Majzi-
ka Daniela -wybuchł pożar. 
Ogień natychmiast zagaszono. 

NIEŚMY POMOC 
BEZROBOTNYM 

Nr. E. 2841/31 r. 
OGŁOSZENIE. 

Komornik Sądu Grodzkiego 
w Białymstoku, rewiru II-go, 
(Sobieskiego 7) ogłasza, że na 
żądanie Michała Konstantyno-
wicza i innych w dniu 14 stycz­
nia 1932 r. od godziny 10 rano 
w Białymstoku przy ul. Ogrodo­
wej pod Nr. 7 i 7-a w miesz­
kaniu, lokalu fabr. Stanisława i 
Józefy Dominikowskich oraz w 
zabudowaniach fabr. f. „Centra­
la Wódek" S. Dominikowski i 
S-ka odbędzie się sprzedaż przez 
licytację ruchomości: umeblo­
wania mieszkaniowego, maszy­
ny do pisania, kasy ogniotrwa­
łej; umeblowania gabinetowego 
i urządzenia fabrycznego oce­
nionych na 3207 zł. 50 gr. z 
których umeblowanie mieszka­
niowe i maszyna do pisania o-
szacowane na 1241 zł. 50 gr. w 
myśl art. 1070 U.P.C. może być 
sprzedane niżej szacunku. 

Spis rzeczy i ich szacunek 
można obejrzeć w dzień licytacji 

Białystok, dnia 2.1 1932 r. 
Komornik Podbielski. 

Frekwencja żołnierzy duża 
od 100—200. Żołnierze chętnie 
się garną do świetlicy i wszyst-
kiem się interesują, 

Żołnierze otoczeni taką ser­
deczną opieką z pewnością wy­
niosą z wojska wspomnienie jak 
najlepsze i wyjdą na dobrych 
obywateli Rzeczypospolitej Pol­
skiej. 

„Kwartet polski" 
w „PALĄCE" 

W poniedziałek 11 b.m. Bia 
lystok będzie miał możność 
usłyszenia niezmiernie rzadkiej 
imprezy artystycznej „Kwartet 
polski" w wykonaniu profeso­
rów Konserwatorium warszaw­
skiego. 

Dyżury nocne aptek 
Dziś pełnią dyżury apteki 

M. Frausztetera, ul. Sienkiewi­
cza 63, Anny Hałłajowej, róg 
Sienkiewicza i Rynku Kościuszki 

Mecz Bokserski Makabi Grodno 
Grupa treningowa Białystok. 
W dniu jutrzejszym udaje się 

do Grodna Grupa Trenningowa 
Ośrodka W. F, celem rozegra-' 
nia spotkania z tamtejszą Ma­
kabi. 

Drużyna wyjeżdża w składzie: 
w. papierowa: Maj, w. musza: 
Kurcewicz, w. kogucia: Demi-
dowicz, w. piórkowa: Matorski, 
w. lekka: Młyńczyk II; w. pół-
średnia: Rozenblum, w. średnia: 
Jastrzębski. 

Białystok więc w tym dniu 
rozgrywa 2 międzymiastowe me­
cze bokserskie,- jeden u siebie, 
a drugi w Grodnie.' Świadczy 
to o dużej popularności tego 
męskiego sportu, który śmiało 
można twierdzić, stanie się nie­
bawem} czołowym sportem na­
szego miasta, > tak jak stał się 
czołowym sportem polskim. 

Aktywność bokserów zmusza 
nas do pytania: co robią lekko­
atleci bo przecież sezon zimo­
wy winien być dla adeptów 
niezdetronizowanej jeszcze kró­
lowej sportów ciosem wytężo­
nego treningu i'zapraw. 

Lekkoatleci zbudźcie s i ę z l e -
"W yVo c k i e g o~na YiaskaTh I t a r f "".owego \Jla,dem, > £ " 

Piękna 2 serów trenujcie. Władze lekko­
atletyczne—uczyńcie coś moc-

Kocne pogotowie lekarskie nego dla swego sportu. • 
tel. 5-03 „Licas Hacedek". 

„ M O D E R N " 
D Z I Ś 

nieodwołalnie 
po raz ostatni. 

Ceny tylko dziś 
dla wszystkich od 

Dziś p o c z ą t e K 
5,630, 820, IO15 

gr. 
ULTRA-REALISTYCZNY FILM 

DŹWIĘKOWY 
nagrodzony przez AKADEMJĘ SZTUKI 

w New Jorku 

WIELKOMIEJSKIE 

GARY COOPER 
SYLWJA SYDNEY 
UllbJAPi BOYD 

w rolach g łównych . 

Film, który każdy musi widzieć! 
. Zaznaczamy, że film ten na przedsta­

wienia popol. wyświetlany nie będzie. Uwaga 
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Król śmiechu 

HAROLD bbOYD 
w najwese l sze j d ź w i ę k o w e j 

komedj i p . t. HAROLD TRZYMAJ SI*! 
.MODERN" -w K r ó t c e 

w K i n i e »*J 
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